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Edmund Kotarski

25-LECIE ODDZIAŁU GDAŃSKIEGO 
TOWARZYSTWA LITERACKIEGO IM. ADAMA MICKIEWICZA

S es ja  Naukowa 
Z problemów p o l s k i e j  l i t e r a t u r y  m aryn is tyczne j

W roku  1972 O ddział Gdański Towarzystwa L i te ra c k ie g o  im. 
Adama Mickiewicza obchodził  2 5 - le c ie  swego i s t n i e n i a .  Powstał 
dok ładn ie  26 marca 1947 roku .

W c ią g u  dw udziestu  p ią c iu  l a t  O ddział u c z e s tn ic z y ł  aktyw­
n ie  w k s z ta ł to w a n iu  gdańskiego środow iska humanistycznego, wy­
s tę p u ją c  z cennymi in ic ja tyw am i naukowymi i  popu la ryzu jąc  wie­
dzę o l i t e r a t u r z e .  Z in ic ja ty w  naukowych odnotować na leży  pod­
j ę c i e  s ta r a ń  w spraw ie wydania pism A ndrzeja  Prycza Modrzew­
s k ieg o ,  badan ia  nad l i t e r a t u r ą  gdańską XVII i  XVIII wieku oraz
nad re c e p c ją  tw ó rczo śc i  Adama Mickiewicza na ziemi g d a ń s k ie j .

2Wyniki badań z o s ta ły  częściowo ogłoszone drukiem . Od p o c z ą t -3
ku również p row adził Oddział Gdański akc ję  odczytową . Tematy­
ka p r e l e k c j i  koncen trow ała  s ię  na zagadn ien iach  h i s to r y c z n o -  i  
t e o r e t y c z n o l i t e r a c k i c h .  W r o l i  p re legen tów  występowali między 
innymi p ro feso ro w ie :  Wincenty Danek, Jan Zygmunt Jakubowski, 
Zenon Klem ensiewicz, J u l i a n  Krzyżanowski, J a n in a  K ulczycka-Sa- 
l o n i ,  Tadeusz Makowiecki, Bronisław N ado lsk i ,  Roman P o l la k ,E u ­
g en iu sz  Sawrymowioz, Tadeusz Ulewicz, Kazimierz Wyka i  Czesław 
Z g o rz e ls k i .  Wspomnieć również w arto o s e s ja c h  naukowych c i e -  
sząoyoh s ię  szczególnym powodzeniem w środowisku gdańskim. By 
n ie  s ię g a ć  do daw nie jszych , ograniczmy s ię  do dwóch. W dn iach  
28-30 marca 1966 roku  odbyła s ię  w Gdańsku i  Będominie -  w r a ­



- 206 -

mach Ogólnopolskiego Zjazdu Delegatów Towarzystwa L i te ra c k ie g o  
-  s e s j a  poświęcona polskim  tradycjom  l i t e r a c k im  Pomorza Gdań­
sk iego  oraz  współczesnemu życiu  k u ltu ra lnem u^ . K olejna s e s j a  
odbyła  s ię  w dniach  17-18 s ty c z n ia  1970 roku  w 4 0 0 - le c ie  śmier­
c i  M ikoła ja  E e ja  (1569-1969). Owooe t e j  s e s j i  z o s ta ły  o p u b l i -5
kowane w formie książkow ej .

W roku jubileuszowym -  w dniach 17-18 g rudn ia  1972 ro k u  -  
O ddzia ł zorganizow ał s e s ję  naukową "Z problemów p o l s k i e j  l i t e ­
r a t u r y  m a ry n is ty c z n e j" .

W pierwszym dn iu  -  p rzed  otwarciem s e s j i  -  p r o f . d r  Andrzej 
Bukowski, p reze s  Zarządu Oddziału Gdańskiego, omówił w dłuższym 
w y s tą p ie n iu  dotychczasową d z ia ła ln o ś ć  O ddzia łu , przypom inając 
na jw aż n ie jsze  w ydarzenia i  o s i ą g n ię c ia .  Wiceprezes Zarządu Głów- 
nego , p ro f ,  dr Eugeniusz Sawrymowicz, scharak te ryzow ał n a s tę p ­
n ie  zadan ia  i  c e le  Towarzystwa L i te ra c k ie g o  i  na tym t l e  doko­
n a ł  oceny pracy O ddziału  Gdańskiego, p rzek azu jąc  mu rów nocześ­
n ie  w im ien iu  Zarządu Głównego n a j le p s z e  życzen ia .

Sesję  "Z problemów p o l s k ie j  l i t e r a t u r y  m a ry n is ty czn e j"  za­
inaugurował r e f e r a t  d ra  Jó z e fa  Baohórza -  "Mickiewiczowska wi­
z j a  morza". Punktem w y jśc ia  rozważań p r e le g e n ta  było  s tw ie r ­
d z e n ie ,  że n ie  sposób dopatrywać s ię  w przypadku Miokiewioza 
a m b ic j i  tw orzen ia  p o l s k i e j  m ary n is ty k i  l i t e r a c k i e j , mimo i ż  sto- 
wo morze w pismach a u to ra  "Pana Tadeusza" ma bogatą  frekw en­
c ję*  W g runc ie  rzeozy  bowiem obeoność morza na p rzy k ład  w me­
ta fo r y c e  Mickiewicza j e s t  ozęs to  objawem uznan ia  p r z y d a tn o ś c i  
teg o  wyrazu do o b ja ś n i e n ia  ogromu z jaw isk  (w formułach typu : 
morze z jaw isk ,  morze sz o z ę śc ia  i t p . ) .  W "Sonetach krym skich", 
wskazywanych p rzez  w i e l b i c i e l i  l i t e r a t u r y  m orsk ie j jako k la s y ­
czny przyk ład  d z i e ł a  powstałego z zachwytu d la  morza i  w yraża­
jącego  nowoozesne odczucie  p iękna żyw iołu , motyw morski odgry­
wa rzeozyw iśc ie  i s t o t n ą  r o l ę .  B l i ż s z a  jednak a n a l i z a  f u n k o j i  
te g o  motywu wykazuje, że j e s t  on sk ładn ik iem  w iększe j c a ł o ś c i .  
C ałość  t a  to  romantyczna p r z e s t r z e ń :  b ezg ra n iczn a  i  n ie sk o ń ­
czona , a jednocześn ie  konk re tna ,  bo wypełniona t r e ś c i ą  ducho­
wą, ruchem i  barwami. Można d o s trz e c  a n a lo g ię  między l i t e r a c ­
kim obrazem p r z e s t r z e n i  w p o e z j i  M ickiewicza i  malarskim j e j  
uksz ta ł tow an iem  na p rzy k ład  u P i o t r a  M icha łow sk iego .P rzes trzeń
j e s t  w romantyoznym pojmowaniu św ia ta  elementem n a t u r y - k r e a -
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p r z e k s z t a ł c a j ą c e j  s i ę .  Dynamiczna i  p a n te is ty c z n a  konoepcja na­
tu r y  i  w ynikająca z n i e j  w iz ja  p r z e s t r z e n i  powodowała romanty­
czne za in te re so w an ie  górami, przestw orzam i i  morzem. By ta k a  
w iz j a  n a tu ry  mogła s ię  uformować, m usia ł s i ę  -  w s tosunku do 
r a c jo n a l i s ty c z n e g o  klasycyzmu -  dokonać przełom w pojmowaniu 
zadań człow ieka w św ie c ie .  Typ zrównoważonego u t y l i t a r y s t y , mie­
rz ą c e g o  zamiar według s i ł ,  m usiał z o s ta ć  zas tąp iony  ideałem po­
szukiw acza w ie lk o śc i  i  prawdy poza g ran icam i konform istycznego 
zdrowego rozsądku .

W p o e z j i  M ickiewicza -  oprócz romantycznego morza "Sonetów 
krymskich" -  w ystępuje morze również w konwencjach t r a d y o y j -  
nych: jako żywioł człowiekowi wrogi i  n iebezp ieczny  ( t r a d y o ja  
w e r g i l i a ń s k o - k la s y c ż n a ), jako dekoracyjne t ł o  rozmyślań i  p rz e ­
żyć wzruszonego s e r c a  (konwencja rokokow o-sentym entalna) oraz 
jako  a l e g o r i a  ży c ia  czy r z e c z y w is to ś c i ,  po k tó r e j  ż e g la rz  p ły ­
n ie  ku określonemu ce lo w i.  Wszystkie t rad y o y jn e  w ers je  motywu 
m orskiego w tw ó rczo śc i  Mickiewicza -  n ak ład a ją ce  s ię  na s ie b ie  
n i e r a z  w obręb ie  tego  samego utworu -  mają woale bogatą  doku­
m en tac ję  w przedrom antycznej l i t e r a t u r z e  p o l s k i e j ,  k tó r a  za­
sadn iczo  n ie  r ó ż n i ł a  s i ę  w modelowaniu motywu morskiego od l i ­
t e r a t u r  przedromantycznego Zachodu. Mickiewiczowska w iz ja  mo­
r z a  j e s t  więc -  zdaniem r e f e r e n t a  -  n ie  t y l e  przełamaniem r z e ­
komo p o l s k i e j  n ie c h ę c i  do morza, i l e  dowodem n a sz e j  c i ą g ło ś c i  
k u l tu ro w e j  w wykorzystywaniu motywu morskiego oraz dowodem no­
w ato rs tw a  poe ty , wzbogacającego t r a d y c ję  bez j e j  wymazywania.

W drugim dniu  obrad w ystąp iło  siedm iu prelegentów . Jako 
p ierw szy z a b ra ł  g ło s  d o c .d r  Edmund K o ta rsk i ,  k tóry  p rz e d s ta w i ł  
r e f e r a t  p t .  "Poetycka podróż morska w dobie s ta ro p o l s k ie j " .Z d a ­
niem p re le g e n ta ,  podróż, ś c i ś l e j  -  poetycką podróż morską w 
znaozen iu  n ie  czynności odbywania podróży, le c z  o p isan ia  pod­
ró ż y ,  r e l a c j i  z j e j  p rzeb ieg u ,  r e p r e z e n tu ją  w dobie s t a r o p o l ­
s k i e j  "Pamiątka Janowi na Tęczynie" Jana  Kochanowskiego, "Dro­
ga do Szweoyjej" A ndrzeja  Z by litow skiego , "Morska naw igacyja  
do Lubeka" Marcina Borzymowskiego oraz  "Podróż morska dwu s t u -  
d iu jący o h  Polaków" Tobiasza  Grotkowskiego. R efe ren t zw róc ił  u -  
wagę, że m aryn is tyka  p o lsk a  u progu swoich dziejów n ie  stwo­
r z y ł a  odrębnych s t r u k t u r  gatunkowych, własnych konwencji geno- 
lo g io zn y ch .  Utwory Kochanowskiego, Z bylitow sk iego , Borzymow­
sk iego  i  Grotkowskiego stanowią ty lk o  ogniwa w łańcuchu rozwo­
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jowym l i t e r a t u r y  p o l s k i e j .  "Pamiątka Janowi na Tęczynie" tkwi 
w t r a d y c ja c h  p o e z j i  e p i c e d i a ln e j ,  a l e  zamykając w swoich g ra ­
n icach  dwa inne komponenty: e p y l l io n  i  -  oo s z cze g ó ln ie  ważne 
-  d e s c r ip t io  i t i n e r i s ,  ewoluuje w k ie runku  podróży, zapowiada 
rozwój l i t e r a t u r y  p o d ró ż n ic z e j .  P o z o s ta łe  utwory wykazują więk­
sze lub m niejsze powiązanie z modelem an ty czn e j  e p o p e i . J e s t  to  
z rozum ia łe .  Wszak epopeja  znajdowała s ię  u samego sz c z y tu  r e ­
nesansowej czy barokowej h i e r a r o h i i  gatunków. Jednocześn ie  u -  
twory te  s k ła n ia ły  s ię  ku innym wzorom, ku prozaicznym formom 
n a r r a c j i  p o d ró ż n ic z e j .  Wpływ tych  form w "Drodze do Szwecyjej" 
j e s t  je szcze  n ik ły ,  dominuje n a to m ias t  w "Podróży m orsk ie j dwu 
s tu d iu ją c y c h  Polaków". Krzyżowanie s ię  z łó ż  geno log icznych , 
ś c ie r a n ie  s ię  różnych czynników s t r u k tu r a ln y c h  doprowadziło  do 
pow stan ia  pod ró żn icze j  odmiany epopei .  W j e j  ramach u t r w a l i l i  
au to rzy  między innymi obrazy morza. Operowali przy tym z reg u ­
ły  usta lonym i schematami. N ieraz ty lk o  u w a ln ia l i  s i ę ,  zw łasz­
cza  Borzymowski, spod d z i a ł a n i a  szablonów, przede wszystkim zaś 
p r z e k r a c z a l i  g ra n ic e  ogólników i  z b l i ż a l i  s i ę  ku konkretom.Ale 
były to  c z ę ś c ie j  konkrety  e rudycy jne , głównie m ito log iczne ,rze ­
czowe, r z a d z ie j  n a to m ia s t  k o lo ry s ty c z n e .  Autorzy n ie  zawsze 
p o t r a f i l i  wydobyć odrębność, indyw idualność opisywanych z j a ­
wisk, przedmiotów czy m ie jscow ośc i. Bardzo c z ę s to  poprzes taw a­
l i  na w y lic zan iu ,  szeregowaniu obiektów i  ich  elementów, two­
r z y l i  w izję  zdecydowanie s ta ty c z n ą .  Wyjątek stanowi tu  "Morska 
naw igacy ja  do Lubeka". J e j  a u to r  odznaczał s ię  u m ie ję tn o ś c ią  
konstruow ania  s y t u a c j i  dramatycznych, ukazywania r e a k c j i  lu d z i  
w o b l ic z u  n ieb ezp ieczeń s tw a  i  a tm osfery  w alki z żywiołem mor­
skim, j e j  dynamiki.

Autor ko le jnego  r e f e r a t u  -  "Drobne formy prozy m a ry n is ty ­
czne j  d ru g ie j  połowy XIX wieku" -  dr Kazimierz C h ru śc iń s k i ,  w 
d z ie ja c h  l i t e r a t u r y  podejm ującej tematykę morską w o k re s ie  po- 
styczniowym wyodrębnił t r z y  n u r ty :  h is to ry c z n y  -  ukazujący 
zw iązki narodu z morzem w p r z e s z ło ś c i  i  u jaw nia jący  zarazem pol­
skość ziem n a d b a ł ty c k ic h ,  społeczno-obyczajowy i  p sy ch o lo g icz ­
ny -  c h a ra k te ry z u ją c y  przejawy codziennego ży c ia  lu d z i  morza, 
podróżn iczo-egzo tyczny  -  pośw iadczający n a r a s ta j ą c e  w d ru g ie j  
połowie XIX wieku za in te reso w an ie  odległym i morzami i  kontynen­
tam i,  w reszc ie  ta jem nicam i ukrytymi w o tc h ła n ia c h  m orskich. Po 
omówieniu poszczególnych nurtów p r e le g e n t  sformułował wniosek,
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że w dobie  pozytywizmu n ie  pow sta ła  powieść m aryn is tyczna  w 
pełnym tego  słowa zn ac zen iu .  Za próbą pow ieśc i środowiskowej
0 żyo iu  rybaków uznać bądzie  dop iero  można utwór A. G ruszec­
k ieg o  "Tam, gdzie  s i ą  W isła kończy" (1903). P o d k r e ś l i ł  jednak, 
że tem at morski z o s t a ł  z powodzeniem ukazany w ramach wcześ­
n i e j  wypracowanych s t r u k t u r  gatunkowyoh, jak  nowela, obrazek , 
a l e g o r i a  i  r e p o r t a ż  z podróży.

Dr G ertruda  S ko tn icka  w r e f e r a c i e  "M arynistyka Aliny i  
Czesława Centkiewiczów" z a j ą ł a  s ią  jednym, a le  ważnym motywem 
występującym w p i s a r s tw ie  Centkiewiczów, m ianowicie motywem 
morza. Morze, k r a jo b r a z  po la rno-m orsk i ,  s tanowi w n iem al wszy­
s t k i c h  utworaoh wymienionej pary a u t o r s k i e j  główny s k ład n ik  
prezentow anego ś w ia ta .  Opisy morza bywają przy tym s i l n i e  zdy­
namizowane. Zjawiskiem ś c i ś l e  zespolonym z krajobrazem  p o l a r -  
no-morskim j e s t  w k s iążk a ch  Centkiewiczów zorza  p o la rn a .  Po­
równanie k i lk u  przykładów j e j  o p isu  pozwala -  zdaniem p r e l e ­
g e n tk i  -  s tw ie r d z i ć ,  że Centkiewiczowie p o s łu g u ją  s ią  we wszy­
s t k i c h  odmianach prozy zawsze tym samym typem o p is u . Id e n ty c z ­
ne s p o s t r z e ż e n ie  o dn ieść  można do o p isu  statków tooząoyoh wal­
ką z żywiołem wodno-lodowym. Również w iększość bohaterów p ro ­
zy Centkiewiczów j e s t  związana z morzem. Wszystkie p o s ta c ie  
pionierów-zdobywców mroźnych mórz i  lodowych kontynentów o ta ­
cza  k l im a t  romantycznego o f ia rn io tw a ,  pośw ięoenia  d la  i d e i
1 apoteozy w ie lk ieg o  czynu.

Dr Ryszard Karwacki r e f e r a t  swój -  "Schematy fa b u la rn e  w 
p ro z ie  m a ry n is ty czn e j  d w u d z ie s to le c ia  międzywojennego" -  za­
c z ą ł  od s tw ie rd z e n ia ,  że w e u ro p e j s k ie j  m arynistyoe n a jo z ę ś -  
c i e j  pow tarza s i ę  schemat fabu la rny  oparty  na motywie podróży 
m o rs k ie j .  Podróż z reg u ły  stanowi k o n s tru k c ję  n ad rzędną ,decy ­
d u ją cą  o g ran ic ach  czasowych i  p rze s trz en n y o h  przedstaw ionego 
c ią g u  zdarzeń . P o lsk a  m arynistyka okresu  międzywojennego ode­
s z ł a  od t e j  zasady . W w ie lu  utworaoh w ystępuje ty lk o  opis frag­
mentu podróży, a nawet drobnyoh epizodów n ie  oznaczonych pod 
wzglądem m ie jsca  i  c za su .  Co w ięce j :  p rzedstaw ione  w ydarzenia  
są  umiejscowione n ie  t y l e  na s ta tk u  i  podczas podróży, i l e  o -  
g ó ln ie  na morzu. Czynnikiem konstruującym  fab u łę  w m a ry n is ty -  
ce d w u d z ie s to le c ia  s t a ł y  s ię  w ydarzenia , k tó re  n ie  n a le ż ą  do 
ś w ia ta  morza. U k łada ją  s ię  one w w ątk i romansowe, w ątk i r o ­
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d z in n e ,  w ątki o p a r te  na k o n f l ik ta o h  między marynarzami. W r e ­
z u l t a c i e  f a b u ła  skup ia  s i ę  bądź na w ydarzeniu , k tó re  -  choć u -  
miejscowione na morzu -  j e s t  konsekwencją układów źyoiowyoh bo­
h a te ró w , bądź na ic h  m orsk ie j d z i a ł a l n o ś c i  będącej w końou 
fragmentem życ ia  lu d z i  z lą d u .  Te i  inne o sob liw ośc i  k o n s t ru k -  
o j i  fab u ły  są -  według p r e le g e n ta  -  wynikiem szo zeg ó ln e j  sy­
t u a c j i  m a ry n is ty k i  d w u d z ie s to le c ia ,  j e j  u z a le ż n ie n ia  od ów­
czesnych założeń  propagandowych i  konwencji gatunku p rzygodo- 
w o-sensaoyjnego, w którym m aryn iśc i form ułow ali swoje wypowie­
d z i .

Mgr K rystyna Bryżys-Turo w y g ło s i ła  r e f e r a t  p t .  "Opowieści 
b io g ra f io z n o -m a ry n is ty c z n e  d w u d z ie s to le c ia  międzywojennego. Z 
zagadnień  n a r r a c j i " .  Z a ję ła  s ię  w nim utworami wydawanymi w cy­
k lu  morskim " B ib l io te c z k i  H istoryczno-G eograficzne j"  ’ïtoju" . Z ło­
ży ły  s ię  na n ie  opow ieści o p a r te  na ź ró d ła c h  h i s to ry c z n y c h ,a u ­
te n ty czn y c h  f a k ta c h  i  wydarzeniaoh. Miały one c h a r a k te r  t e n ­
dencyjny i  dydaktyczny. Tendencyjność u ja w n ia ła  s ię  w doborze 
fak tów  i  wydarzeń o raz  w ich  z h ie ra rch iz o w an iu  w o b ręb ie  s t r u k ­
tu r y  utworów. Dydaktyzm zaś dochodził do g ło su  w przekonywaniu 
c z y te ln ik a  o s łu s z n o ś c i  i  kon iecznośc i  r e a l i z a c j i  zadań wyni­
k a jący ch  z nadmorskiego p o ło ż en ia  państw a. Z tym łączy  s i ę  kan- 
c e p o ja  n a r r a t o r a  operu jącego  różnymi formami wypowiedzi. Adres 
o z y te ln io z y  opow ieści obejmuje n ie  s p e c ja l i s tó w ,  leo z  s z e ro k i  
ogó ł p rzeo ię tn y ch  odbiorców. Troska o komunikatywność o k r e ś l a ­
ł a  kompozycję utworów, s t r u k tu r ę  s t y l i s t y c z n ą .  Ważnym o z y n n i-  
kiem k sz ta ł tu ją c y m  kompozycję opow ieści b y ła  również ic h  "mor- 
sk o ść " .  Na pierwszym p la n ie  p rzeds taw iane  były w y d a rz e n ia ,k tó ­
r e  zadecydowały o tym, że dany b o h a te r  "zw iąza ł s ię  z morzem". 
Pak t te n  sp ra w ił ,  że r e f e r e n t k a  p o trak to w a ła  analizowane p rzez  
s i e b i e  opowieści jako b io g ra f io z n o -m a ry n is ty c z n e .

Mgr Barbara  Dumania p rz e d s ta w i ła  r e f e r a t  "S tan is ław  M aria 
S a l i ń s k i  -  "P tak i  pow racają  do snów" i  "Long-play w arszaw sk i" .  
Motywy p i s a n i a  pam iętników". A utorka, omawiając szczegółowo mo­
tywy p i s a n i a  pam iętników, zw róc iła  uwagę, że w tw ó rczo śc i  Sa- 
l i ń s k i e g o  spo tyka ją  s i ę  dwa elementy: obraz  morza i ’ wspomnie­
n i a .  One t e ż  -  zdaniem p re le g e n tk i  -  o k r e ś l a j ą  w sposób z a sa d ­
n ic z y  c h a ra k te r  p i s a r s tw a  wybitnego m a ry n is ty .

P r o f . dr Andrzej Bukowski w r e f e r a c i e  "Opowieści i  gawędy 
Augustyna Necla o rybakach  morskich" z a j ą ł  s i ę  ukazaniem sw o i-
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s tý c h  oeoh prozy znanego na wybrzeżu, a także  w g łą b i  k r a ju  ma- 
r y n i s t y .  Tworzywo l i t e r a c k i e  c z e rp ie  Necel z bogatego doświad­
c z e n ia  życiowego (był rybakiem i  marynarzem), z h i s t o r i i ,  t r a ­
d y c j i  lo k a ln e j  i  f o l k l o r u .  Zaczął p is a ć  w późnym wieku,aby o- 
c a l i ć  od zapomnienia t o ,  co albo już  o d esz ło ,  a lbo odchodziło  
n ie o d w ra c a ln ie .  W konsekw encji t a k ic h  za łożeń  utwory Necla 
przypom inają  " k r o n ik i" ,  " s a g i" ,  a przede wszystkim"gawądy".Ga­
węda N ecla m ieśc i s i ą  w dawnych i  współozesnych d e f i n i c jach  te ­
go ga tunku . J e j  sw o is to ść  po lega  na związkach z fo lk lo rem , z 
ludow ośc ią .  Dawna, s z lach eck a  gawąda u t r w a la ła  odchodzący w 
p r z e s z ło ś ć  św iat s z la c h e c k i ,  gawąda Neclowa czyn i to  samo w od­
n i e s i e n i u  do ginącego św ia ta  p ro s ty c h ,  n ie ra z  b o h a te r sk ic h  r y ­
baków k aszu b sk ich ,  sk u tecz n ie  walczących z groźnym żywiołem mo­
r z a  i  rów nocześnie z okrutnym o iem iążcą -  zaborcą pruskim i  o -  
kupantem h i t le ro w sk im . D alszą cząść  r e f e r a t u  p o św iąc ił  p r o f .  
Bukowski omówieniu s t y l u  utworów N ecla , sposobów kreowania паз>- 
r a t o r a  i  p o s t a c i .  Główni bohaterowie są s ty l iz o w a n i  na herosów 
ludowych. Ich  p r e z e n ta c j a  odbywa s ią  o ząs to  na z a sa d z ie :  c z a r ­
n y -  b i a ł y ,  d o b r y - z ł y .  Obraz środowiska k s z t a ł t u j e  a u to r  z r e ­
guły przy  pomocy elementów f o lk lo r u  kaszubskiego  i  ry b ack ieg o .  
L iczne opisy  morza, z zasady k r ó tk i e ,  nigdy s ią  n ie  pow ta rza ją  
i  są  zawsze fu n k c jo n a ln ie  powiązane z przedstawionymi wydarze­
n ia m i .Necel je s t  -  zdaniem r e f e r e n t a  -  z jawiskiem  oryginalnym n ie  
ty lk o  w l i t e r a t u r z e  k a s z u b s k ie j ,  le c z  także  o g ó ln o p o l s k i e j . J e ­
go ludowe powieśći-gawądy mają dużą w artość  dokumentacyjną i  
poznawczą.

R e fe ra ty  wywołały szeroką d y sk u s ją ,  w toku k tó r e j  p o ru sza ­
no zarówno szczegółowe zag a d n ien ia ,  jak  i  ogólne problemy do­
ty c z ą c e  przede wszystkim p o ją c ia  m a ry n is ty k i .  W d y s k u s j i  w zię­
l i  u d z i a ł  członkowie O ddziału  Gdańskiego Towarzystwa L i t e r a c ­
k iego  i  z ap ro szen i  g o ś c ie ,  również spoza Gdańska. P rasa  m ie j­
scowa o c e n i ł a  s e s ją  bardzo wysoko. Trzeba z r e s z t ą  zaznaozyć ,że£
p o ś w ię c i ła  ona n iemało uwagi i  ju b i le u s z o w i,  i  s e s j i  .

P r z y p i s y

0 pracy O ddzia łu  Gdańskiego p i s a l i  m.i n . : A.Bocheński:"Od­
d z i a ł  Gdański Towarzystwa L i te ra c k ie g o  im. Adama Miokiewioza 
1947-1955". ("Rocznik Gdański", t.X IV , 1955, s . 488-492) i  K. 
C h ru ś c iń sk i :"O d d z ia ł  G dański". ("Pam ię tn ik  L i te r a c k i" ,  R. L I I I ,
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1962, z .3 ,  s . 323-325). Por. rów nież: К .C h ru śc iń sk i:  "Towarzy­
stwo L i te r a c k ie  im.Adama M ickiewicza. Oddział Gdański 1947- 
1972. 25 l a t  w s łu ż b ie  o jc z y s t e j  l i t e r a t u r y  i  r e g io n u " .  ("Ro­
cz n ik  G dański", t.XXXI, 1971, z . 2, s . 209-235). W an ek s ie  tego  
a r ty k u łu  a u to r  podał sk ład  dotychczasowych zarządów O ddziału  
Gdańskiego, z e s ta w ien ie  odczytów zorganizowanych przez Oddział 
i  b i b l i o g r a f i ą  artykułów  dotyczących O ddzia łu  Gdańskiego. Wy­
mieniony a r ty k u ł  o trz y m a li  wszyscy u c z e s tn ic y  u ro c z y s to ś c i  ju­
b ileuszow ych . Z o s ta ł  on również ro z e s ła n y  do w szystk ich  od­
działów  Towarzystwa L i te ra c k ie g o .

2 Por. K .M ążynski:"A .Prycza Modrzewskiego "De r e p u b l i c a  
emendanda" a cenzura  k o ś c ie ln a " .  ("Pam ię tn ik  L i t e r a c k i " ,1952, 
z . 1 /2 ,  s . 171-193); A.Żaczek: "Gdańsk w walce z a g r e s ją  pruską 
( 1772 - 1793)". ("Gdańskie Zeszyty Humanistyczne", 1959, n r  1 /2 , 
s . 49 -86 );  te n ż e :  "Gdańska an typ ruska  s a ty r a  u lo tn a  z l a t  1773 
-1794" (tamże, 1960, n r  1 /2 ,  s . 49 -80);  E.Rabowicz: "Gdańska
l i t e r a t u r a  u lo tn a  w la t a c h  "potopu" szwedzkiego (1655-1660)" 
(tamże, 1958, n r  1 , s . 27-49);  te n ż e :  "Pojazd" -  s a ty r a  p o l i t y ­
czna z roku  16 5 7 /5 8 " (tam że, 1959, n r  1 /2 ,  s . 157-173); te n ż e :  
"Nieznana oświeceniowa s a ty r a  na o p re s ją  c h ło p sk ą" ( ta m że ,1960, 
n r  1 /2 ,  s . 157-166); te n ż e :  "Gdański t e a t r  j e z u ic k i  wobec o -  
św iecen ia"  (tamże, 1961, n r  1 /2 ,  s . 115-134); A.Bukowski : "Kult 
Adama Mickiewicza na Pomorzu" (tamże, 1959, n r  1 /2 ,  s .3 -2 2  i  
o d b . ) ;  M.Chmielnikowska, 0 . P i l ic h o w sk i :  "M ickiewicziana w B i­
b l i o t e c e  G dańsk ie j.  -  N otatka  b i b l i o f i l s k a "  ("Rocznik Gdań­
s k i " ,  t.X IV , 1955, s . 302-319).

-5 Por. K .C h ru sc isk i :  "Towarzystwo L i te r a c k ie  im.Adama Mio- 
k ie w ic z a .  Oddział Gdański 1947-1972", j . w . ,  s . 229-234.

^ Por. E .K o ta rs k i :  "Walny Zjazd Towarzystwa L i te ra c k ie g o  
im. Adama Mickiewicza w Gdańsku" ("Rocznik Towarzystwa L i t e ­
r a c k ie g o  im. A .M ickiew icza" , 1966, n r  1, s . 90-107).

c:
" S tu d ia  nad Mikołajem Rejem. Twórczość i  r e c e p c ja .  P ra ­

ca zbiorowa w 4 0 0 - le c ie  śm ierc i M ikoła ja  R e ja" .  Pod re d .B .N a -  
d o ls k ie g o .  Gdańsk 1971. Por. r e c e n z je :  M.Orski: "S tu d ia  nad 
tw ó rczo śc ią  o jc a  l i t e r a t u r y  p o l s k ie j "  ("Słowo P o ls k ie " ,  1971, 
n r  207); J .Ś l ą s k i :  "Nowe edycje re jo w sk ie "  ("Nowe K s ią ż k i" ,
1972, n r  1 ) .

 ̂ K.Mężyński: " Ju b i le u s z  miłośników l i t e r a t u r y "  ("Dzien­
n ik  B a ł ty c k i" ,  1972, n r  294); K .C hruśc ińsk i : "25 l a t  g d ań sk ie ­
go Towarzystwa L i te ra c k ie g o "  ("Głos Wybrzeża", 1972, n r  296); 
bez a u to ra :  "Dziś s e s j a  naukowa Towarzystwa L i te ra c k ie g o  im. 
A.Mickiewicza" ("Dziennik B a ł ty c k i" ,  1972, n r  300); bez a u to ­
r a :  "S es ja  m aryn is tyczna  polonistów " ("Dziennik B a ł ty c k i " ,  
1972, n r  ЗОЗ); (wś): "S es ja  naukowa poświęcona l i t e r a t u r z e  ma­
ry n is ty c z n e  j" ("Wieczór Wybrzeża", 1972, n r  298); T .S ku tn ik :  
"Po lska  l i t e r a t u r a  m arynistyczna" ("Tygodnik M orski", 1972, 
n r  53).


